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RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ.

Seminarjum gospodarcze w Snopko»ie (pod Lwowem).
Kształci kandydatki na nauczycielki szkół gospodarczych oraz na samoistne kie­

rowniczki gospodarstw wiejskich w ciągu dwuletnich studiów teoretycznych, połączonych 
z ćwiczeniami praktycznemi w zakresie gospodarstwa domowego, podwórzowego, stajen­
nego i ogrodniczego.

Nowy rok szkolny rozpoczyna się 5 września b. r. Zgłoszenia do wpisu przyjmu­
je Kierownictwo Seminarjum, które udziela również wszelkich wyjaśnień, tak co do wa­
runków przyjęcia, jak i programów udzielanych nauk 1093

ADRES: Zarząd Seminarium gospodarczego, Lwów—Snopków.
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N A D S Z E D Ł

Dyrcktor „Szkoły Lubelskiej"
zawiadamia, że egzamina wstępne przedwaka­
cyjne zaczna się dnia 11-go czerwca o godzl- 

nie 9-tej rano. 916

• ===== DO :------
Lubelskiego Biura Handlowego

Krakows/fle-przedmleścle JVś 62.
SKŁADY: Foksal Ifs 17.

Dyrekcja Warszawskiego T-Wa

Zariątl 4 letniego Seminarjum Nauczyciel­
skiego dla Kobiet i M^źczyan,

pad k ie ru n k ie m  I-go o d d zia łu  S to w a rzy a ze n ia  Naucz. 
P olskiego  I Koła Zjednoczonych Z ie m ia n e k  lu be lsk ich ,
podaje do wiadomości, że egzamina wstępne na Kurs I, U i lll-c i odbywać się będą w 
lokalu Seminarjum, Namiestnikowska 16, d. 11, 12 i 13 go czerwca, między 4 — 6 po

południu. 997

ubezpieczeń od ognia
niaiejszem ma zaszczyt zawiadomić źe celom łatwiejszego i szybszego 
obsłużenia W. P. P. klijentów utworzone zostały w gubarnji Lubtlskiej 

następująca Ajentury:

S z k o ł a  R z e m i e ś l n i c z a

C hełm  — Al. Kochański 
G uzów ka — T. Starnawski 
H ru b ieszów  S.Piotrowski iS  ka 
Janów  — Al. Tyszklewiaz 
K ra s n y s ta w  — F. Wdowicki 
K ra ś n ik  — St. Grabowski

Lublin  — F. Moskalawskl 
N llroza — J. Potocki 
P u ław y — Br. Paprocka
Tom aszów  — K. L'gowski 
Zam ość — Ed. Stodołkiawicz

lm  St. Syroczynskiego
w  Lu b lin ie , nn W ien iaw ie .

zawiadamia, że 1) zapisy kandydatów przyjmuje kancelarja Szkoły od g. 8-ej do 12 ej 
w  ,P?L. 2) egzamina wstępne przedwakacyjne odbędą się dnia 14. 15 1 16 czerwca o go­
dzinie 9-ej rano i 3) w niedzielę dn. 24-go czerwca o godzinie 12-ej w południe nastąpi 
zamknięcie roku szkolnego nabożeństwem, następnie w gmachu szkolnym odczytaniem 
sprawozdania z dwuletniego okresu działalności Szkoły, pokazem prac uczniowskich 
i porankiem muzycznym. Chętnych bliższego zapoznania się z naszą młodą uczelnią 
zawodową, uprzejmie proszę o uświetnienie swą obecnością tej uroczystości szkolnej. 
1044________________  Dyrektor Szkoły.

W i e  ta iiju m  Hen W i l i e
( 2 - g i  r o k  i s t n i e n i a ) .

Egzaminy wstępne na I i II kurs odbywać się będ^
w czerwcu (od ii do 16) i w pierw, połowie września.
Programy w k ncelarji Seminarjum, Namiestnikowska 37, II plęrto 
________________ (godz. 5—6l|, po południu).______________ tois

zawiadamia, źe egzamina wstępna przedwekacyjae rozpoczną slą dala 4 
czerwca r. b. o godziaia 12 w południa. Podania wraz z odaowlednleml 
dokumentami przyjmuje Kancdarja szkoły (ulica NAMIESTNIKOWSKA 
Ml 4) codziennie za wyłączaniem niedziel i świąt od godziny 9 rano do

3 po pełudniu. 931

TARTAKI!
K om pletna u rzę d ze n ia  
m iano w ic le i TRAKI (GA- 
TRY), p iły  c y rk u la rn a  I 
w ah ad ło w e orna t ra n s ­
m isje  w  ao lldnem  w y­
kończeniu  na jnow szej 

k o n s tru k c ji buduje
i p rzy jm u je  za m ó w ien ia  F a b ry k a  M aszyn

„CZA im  K(IT “5S
te a t r  a r t .  lit . ped d y r. J. SIEKIERZYŃ1KIEGO.

= =  T wI s a .  r i im a ^ a I i S”  W
Diii pienieni! o. m
u d s ia ł ca łeg o  zespo łu . Część k o n c e rto w a  ost. now ości.

w  L U B L I I  I E. 873

P R Z E Ł O Ż O H A
Gimnazjum Żeńskiego Filologicznego W. flrciszowa
Zawiadamia, źe egzamina dla nowowstąpujących rozpoczną slą daia 11 
Czerwca o godzinie 3-ej po południu ul. Radziwiłłowska 3 na. 3. 989



Str. 2.

Z a r z ą d
8-klasewej S z k o ły  R e a ln e j

im . Hetmana Jana Zamoyskiego
( Z R Z E S Z E N IA  N A U C Z Y C IE  L I)  865

- W  Z / C r - B Z L I ł T I E
poda!* do wledomośd, ia  egzaminy wstępu* przedwakacyjna odbywać 
się będą w da. 4, 5 i 6 czerwca. Podani* przyjmu)* kancelarja szkoły 

(uł. Ogrodowa Ńr. 10) codzienni* od godz. 9 do 2 i pół oprócz świąt.

■ asr sa h i  ns as aa tas eta ■I  D r ,A ? ^  MESZ |
z Warszawy t ■

■ S P E C J A L I S T A  C H O R Ó B g
■ gardła, płuc, nosa i u$zu ?
J przyjmuje od 9—11 rano i od 4—6 pp. B H (mieszka tymczasowo) BRAMOWA 6. 0 

l a s m a t n ^ a a K M a n B

Rozprzężenie warmji 
rosyjskiej.

(Korespondencja własna .Ziemi Lubelskiej*)

Stoekholm, w maju.
.Gazeta Polska" (Moskwa) 

z 13 nsja pisze:
O  niepomyślnej sytuacji w 

arn ji świadczą następujące symp 
tomy.Pi ócz gen Rursklego, podali 
się f o dymisji gen Hurko 1 gen. 
Brusilow, naczelnik kijowskiego o- 
kręgu wojskowego gen. Chodcro- 
wicz. Wyj>śala się również 1 
powód głuchych pogłosek o zaj­
ściach w sztb ie  dowódcy okrę­
gu moskiewskiego, które spowo 
do wały pułkownika Gruzinowa do 
tego, 12 zamierza podać się do 
d y m is j i.

Okazuje się, łe  sztab pu ł­
kownika Gruzinowa st»ł na grun­
cie zasady wyborów, nie zaś no­
minacji urzędów wojskowycb.Gru- 
zlnow w  zastosowaniu tej zasady 
widzi zgubę armji. Komitety rot 
i pułków przywłaszczają sobie 
prawo nominacji naczelników i 
decydowanie o rozkazach, któfe 
idą z góry. D o  komitetów rot 
i pułków wybierani są przedsta­
wiciele na podstawie programów 
politycznych, wywołuje to w  re­
zultacie wrogi nastrój w stosun­
ku do siebie poszczególnych od­
działów. Jedne ść armji w tych 
warunkach rozsypuje się w  
gruzy.

Pułkownik Gruzicó v w roz­
mowie ze współpracownikiem 
.U łro  Rosji" zacytował parę przy­
kładów drastycznych.

Czy to jest sytuacja normal­
na —  rapy tuje pułkownik G ruzi­
nów— gdy pewien oddział wojs­
ka oświadczył mi, że nie odda 
koni, ttóre zabrai żandarmom. 
O id z ia ł  ów mówi, że jest to je ­
go zd bycz.

C  -y jest to normalae, gdy 
oddz ały wojskowe oświadczają, 
że nie umają rozkazów władzy 
uyższrj.a tylko zarządów komend?

Uważam— mówił pułkownik 
Gruzmow, że sytuacja władzy w  
R o s ji Jest ta k  niepewną, iż praca 
w tych warunkach jest niesłycha­
nie tiudna. Trudni jest zwlasz 
cza sytuacja władzy wojskowej, 
gdy poszczególne oddziały kry­
tykują rozkazy, idące z Plotro-

.ZIEMIA LOBELSKA”—3 czarwea 1917 r.

grodu, gdy wtrącają sę  w te lub 
inne rozporządzenia. W  czasach 
ostatnich powstały nawet osobne 
republiki wojenne w  oddziałach 
poszczególnych.

0 polstó na Wołyniu.
(Korespondencja własna „Ziemi Lubelskiej”)

Stockkolm, w maju.

W Rosji wydano następującą 
odezwę:

Nastała wielka chwila, w któ­
re] Neród nasz otrzymał ptłalę praw 
obywateltkich; otwiera się przed na 
mi olbrzymie pole pracy, cały sze­
reg zadań do wykonania. Jednym 
z takich zadań nąjwiększej wagi Jest 
wychowanie młodzieży na dzielnych 
obywateli z martwych wstającej O j­
czyzny, ne ludzi f zycznia I duchowo 
mocaych—z silnem umiłowaniem 
wiary o|czystej, rodzinnego kraju, 
kultury, Języka, historii. Tikle wy 
chowani* dzieciom polskim—Jedy­
nie Szkoła Polska dać może I po­
winna; stworzani* Ja] zatem Jest 
naszym największym obowiązkiem, 
i każdy kto źyw i do obywatelstwa 
kraju s'ę poczuwa, wrzyczynlć się 
do dzieł* powinien. Jedyną przesz­
kodą obecni* do osiągnięcia ttgo  
celu Jast brak funduszów. Usuńmy 
tę przeszkodę! Jak tam za kordonem 
w Królestw!* bracia nasi, wynisz­
czeni poźegą wojenną, niosą w dani 
swa grosza wdowie na stworzeni* 
polskiego szkolnictwa, tak I my 
ochoczo przystąpmy do składania 
cf ar na Polskę Szkołę średnię na 
Wołyniu. Niech każdy, ile może 
i jaknajśplesznięj złoży na ten cal 
w ofierze aby Już cd Jesieni mło­
dzież poi tka, w liczbie 800 dzieci, 
garnąca się do Szkoły Polskie] śred­
niej, mogła znahźć w |e| murach 
oświatę i wy:howanie religijne i na­
rodowo— społeczne, które są pod­
walina szczęśnia każdego narodu.

W nadziei, że odezwa niniej­
sza znajdzie gorący oddźwięk w ser­
cu każdego Polaka, prosimy o skła­
danie datków ne Polską Szkołę 
średnią w Żytomierzu.

Pieniądz* prosimy przesyłać na 
ręc* J E. ks. biskupa Ignacege Du- 
bowskiego albo komisarzy p. M i­
chała Stokowskiego (Żytomierz ul. 
Dziewicza i. 6) I p Czesława Brzos­
towskiego (Żytomierz ui. Puszkiń 
ska 1. 19).

+  Ignacy Dubowskl, Biskup 
Łucki I Żytomierski. Komisarze na 
Wołyń Pol. Kom. Wykonawczego 
na Rusi: Witojd Duszyński, Szczęsny 
Poniatowski. Komisarze na miasto 
Żytomierz PcI, Kom. Wyk. na Rusi: 
Michał Stokowski, Czesław Brzo­
stowski.

Z e  6\?yda,tek.
Uroczystość polaka w Holandji. 

W Schiadem pod Rotterdamem od 
było się w niedzielę 6 go maja w 
kościele parafjahym uroczysta nabo­
żeństwo dia Polaków na intencję 
niepodległości Polski. Ojcie: Bazyli 
Mazurowski, prawdziwy oalakun Po­
loków uchodźców, celebr >wał nabo­
żeństwo przy ołtarzu ustrojonym a- 
marantowami i białemi hyjacentrmi.

Podczas nabożeństwa odczytał ks. 
Mazurowski list pasterski arcybiskupa 
Katowskiego wzywający do uroczys­
tego obchodzenia 6 go maja b. r. W 
liczbie kilkuset zebrani w kościele 
Polacy odśpiewali pieśni narodowe.

Armia polska wa Francji. .Fran­
kfurter Zeitung" donosi z Berna 
szwajc. za *Tempsem*:

Obecnie rozważany Jest plan 
utworzenia polskiej armji we Francji. 
D> armji tej wstąpiliby Polacy, za­
mieszkali we wszystkich państwach 
koalicji. Wojtka polskie mają wal 
czyć na frondę francuskim pod włas­
nymi sztandarami, cclam zupełnej 
odbudowy Królestwa Polskiego. Pian 
ten ma być wkrótce doprowadzony 
do skutku.

R botnlcy polscy na wyebodźtwie, 
a N. K. N. Na r ę e  Naczelnego Ko­
mitetu Narodowego w Krakowie 
nadeszło następując* pismo:

My Jako robotnicy polscy za 
granicą cherry się przyłączyć do 
Naczelnego Komitetu Narodowego 
I chcemy uznać jako Komitat Pclski 
i mamy nadzieje, że szanowny Na­
czelny Komitet nie odmówi i na­
deszła nem j ik  najprędszą odpo­
wiedź.

W Kopenhadze, dnia 9 maja 
1917 r.

Zarząd Związku Katolickich Ro­
botników Polskich: Prezes: Jan
Staimiszczuk, wiceprezes: A. Bier­
nacki, skarbnik: Piotr Górniak, sek­
retarz: Zygmunt Głaźewski, rewizo­
rowi*: Adolf Niewiarowski, Wincenty 
Antczak.

Środek przeciwko tyfusowi. .Agen­
cja taiagr. Mili” donosi: Bakterjolog 
dr. Serbat K<amil, nadesłał następu­
jącą depesze, dotyczącą leczenia cho­
rych na t>fus:

,.U iało się nam przenieść tyfus 
na kozy w drodze zastrzykiwanla 
krwi chorych ludzi w żyły zwierzę 
cia. W 7 dni potem zapadały kozy 
na tyfus, a choroba trwała u nich 
około 13 dni. W tym okrasie zaob­
serwowano u nich powiększenie ire  
nicy, podwyższoną ciepłotę ciała, kon- 
gestję tkanek, brak apetytu i ob­
strukcję. Podczas infekcji wykazuj* 
krew istnienie bakcyli w stosunku 
1.80 Podczas rekonwalescencji za­
strzyku]* się zwierzętom w dalszym 
ciąga krew chorych przez cały mie­
siąc, przyczem dawki wibrlonów ty­
fusowych ccraz to bardziej się zwięk­
sza. W ten sposób powiększa się 
siłę biernej odporacśd.

Zależnie cd stopnie itfakcji za- 
strzykuj* się choremu 20 -  60 kub. 
centm. zimmunizew»n«gn serum ko­
ziego. Dotychczasowe rezultaty są 
nad wyraz zachęcające**.

2 całej Polski.
Zakaz aprzBdaży pisma. Sprze­

daż wychodzącej we Lwowie .Gaze­
ty Porannej i Wieczornej* w obrę­
bie generał gubernatorstwa warszaw­
skiego została wzbroniona na czas 
od dnia 22 maja do dnia 21 czerwca.

Trzachsetlecle Pijarów. W roku 
bieżącym przypada trzechsetna rocz­
nica założenia zakonu Pijarów czyli: 
.Zakonu Szkół Pobożnych", który 
położył niespożyte zasługi na polu 
wychowania. W szczególności, Jak 
wiadomo, zapisał się on złotemi 
głoskami w dziejach polskiej peda­
gogii okcło połowy 18 go wieku, 
gdy znakomity Pijar, ks. St. Konar­
ski, uczczony przez neród nasz pa­
miętnym medalem z napisem .Sa­
pera auso” po długoletnim upadku 
wychowania w Polsce podjął był swą 
wielką reformę. Z powodu trzech- 
wiekowej rocznicy istnienia zakoru 
wydał papież Benedykt XV do c- 
becnego generała zakonu list, w któ 
rym wypowiada szereg myśli o wie 
kuście trwałych i zbawiennych pod 
stawach wychowania.

Nowa manifestacja żydowska w 
Warszaw*. .H«|nt" donosi: .Po 
wielkiej uroczystości .Lsgbomaru”

M  275

(pochodu) organizacja sjonistyczss 
(w Warszawie) przystępuje do urzą­
dzenia drugiego przedsięwzięcia, 
które przewyższy wszystkie dotych­
czasowe manifłstacje źydowsk e. Od 
3 do 10 b. m będzie tydzień .sza- 
kałowy" (kwesty sjonistycznej) •  
Warszawie, a sjonlści zamierzają na­
dać tygodniowi znacjenle nadzwy­
czajne. W przeciągu tego tygodnia 
odbędzie się niemniej jak 14 wieców 
na których wystąpią nallepsi mówcy*

Magistrat m Będzina przeciw 
żargonowi. Reda m. Będzina, złożo­
na z samych żydów, uchwal ła—Jak 
wiadomo—że wszelkie obwieszczeni* 
magistratu mają bvć ogłaszana tak­
że w żargonie. Obecnie donoszą* 
że burmistrz Będzina oświadczył, U 
uchwały ta] wykonywać nie będzie, 
ponieważ sprzeciwia się ona prawo 
o Języku urzędowym.

Z 2iial Lubeiskiei i Siidlieldij.

. — 0 wysiedlenie ewakuowanych
Żydów. Mieszkańcy gminy Konopni­
ce, z Komitatem Ratunkowym i soł 
tysem na czele, zwrócili się do władz 
z prośbę o wysiedlenia z okolic tam 
tajszy h wsz/stkich ewakuowanych X 
pod Kowla Żydów, którzy się w nie­
słychany sposób pr;y:zyaia'ą do sze­
rzenia demoralizacji społecznej.

Sa sceny t estrady
Wieczór dyr* Lelewicza.
Popularny w świacie teatralnym 

dyrektor Leiewlcz wyprawia Jutro lu­
blinianom wykwintną ucztę artysty­
czną. Będzie ona r.it pierwszern 
świadectwem rutynowanego uzdol­
nienia artysty w zakiesie deklamacji, 
monologu i kupletu.

Oryginslny program wieczór* 
zawiera wiaie okol cznościowych hu­
moresek i sylwetek scenicznych, mię­
dzy którami najbardziej interesujący­
mi będą .Grzechy naszych pań* — 
niezmiernie wesoła, pełna zdrowego 
pikantnego humoru, akwarela sceni­
czna. Prócz tej, wypowie dyrektor 
cały szereg Innych nieznanych do­
tychczas monologów i kupletów.

Mery Mrozińska w Lublinie.
Już od tygodnia z górą rekla­

mowane są na mieście 4 gościnna 
występy znakomite] artystki teatrów 
warszawskich, p. Mery MrozińskieJ, 
która zjeżdża niebawem do Lublina 
w otoczaniu doborowej, złoioiaj z 18 
osób, trupy. Przedstawiania urządzo­
na zostaną w sali teatrzyku .Pan­
teon” w następujących dniach I po­
rządku: w czwartak 7 czerwca .Ga- 
orgeta i Gieberta*, komadja w 3 ak­
tach; w piątek 8 czerwca .Aszantka", 
komadja w 3 aktach; w sobotę 9 
.Szczęśliwa* i w riedzielę 10 .J ik  
się podobać meżrw?*
Benefis p. Edmunda Biernackiego.

W środę 6 czerwca odbędzie 
się w Teatrze Wielkim benefis arty­
sty tegoż teatru, p. Edmunda Bier­
nackiego. O żagrar ą zostania głośna 
sztuka H. Sudermana .H jnor". Be­
na fisant wystęai w trudnej a nastrę­
czająca] mu szerokie pele do popisu 
roli Rcbtrta.

Przy sposobności zaznaczyć na­
leży, iż p. Biernacki, bezsprzecznie 
zdolny aktor, ukcń zył z odznacze­
niem szkełę dramatyczną przy b te­
atrach rządowych w Warszawie. Gry­
wał p B w stolicy i wielu miastach 
prowincjonalny h Na scenie lubel 
sklej przebywa Już 6 lat z górą.

T e a t r  W ie lk i.
Dzś po południu po cenach 

zniżonych silna i barwna sztuka 
z Rosyjskiego Tołstoja ,,Zmartwych­
wstanie"; utwór tan po pierwszern 
przedstawieniu wywarł niezwykle 
silne wrażenie; wieczorem po raz 
drugi wznowiona oparata „D;wony 
Karnewilskle** z udziałem baletu 
dzieci.
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We Wtorek wesoła pełna dow­
cipu optrata „Wróg Kobiet" w ak- 
cle 2-glm wykonane zostanie div?r- 
tlssemest baletowe z ud iitłtm  ba­
letu dzieci.

Personel kcmedjowy cdbywa 
próby sceniczne z głośne! sztuki Her­
mana Sudermana „Hjnor", która 
ukaże slą w przyszłą środą na bene 
fisowem przedstawieniu zdoiaego 
artysty p. Edmunda Biernackiego.

W działa operetka odegraną 
zostanie w najbllższ/m czasie „Ewa" 
Lehara, do której oryginalna instru- 
mentacfą sprowadził dyr. Halicki z 
zagranicy, przez co pcd wzglądem 
wokalnym ta piąkna opereta dużo 
zyska.
T e a tr  a r t .  lit . „C za rn y  Kot1*.

Dziś powtórzenie wczorajszej 
premjery, która tłumnie zebrana pu­
bliczność zawzięcia oklaskiwała. Bar­
dzo slą podobał malowniczy „Tabor 
cygański" oraz nowa popisy solowa 
pp. Szymulskief, Sleklerzyńskiaj, Wą­
sowicz, Kraszewskiaj, KamlńskieJ, Ko­
walskiego, Markowskiego, Kaczorow­
skiego i Pawłowskiego. W próbach 
satyryczna rev etta .Niebieski ptak 
Lublina*.

Dziś trzy przedstawienia.
K ina  te a t r  „O aza1*.

Dziś wesoła 5 cio aktowa farsa 
„Ch:emy mąża*, doskonale wykona­
na pod względem technicznym przez 
warszawskie Towerzystwo „Sfinks*. 
W  rolach głównych znakomiei arty­
ści scen warszawskich pp. Mary Mro- 
zlńske, Mla Mara, Edmund Gaslński i I.

R e d a k c ja  .Ziem i Lubelskiej** 
otwarta jest dla kt*ressntóv w 
sprawach redakcyjnych:

w dni powszednie tylko od 
godziny 10 ej do 12 ej przedpołu­
dniem od 5 ej do 7 ej popołudniu; 

w niedziele i ś więt» tylko od
godziny 10 ej do 11 ej rano.

Administracja .Ziem i Lubtl 
sklej" przyjmuje prenumeratę i 
ogłoszenia

tylko w dni powszednie od 
godziny 9 ej rano do 7 mej w ie­
czorem.

W n ie d z ie la  i ś w ię ta  .Ziemię  
Lubehką* wydalę administracja 

t l l t o  0  OdJliDJ 12-8] W POlUlDle.

W ypłatę o fi r  składanych w 
adm inistracji „Z iem i Lubelskie j" 
uskuteczniam y obecnie tylko w  
soboty od godziny 10 e1 do 12 ej 
rano.

r  o n i  k a  ■
+  Uroczystość Bożigo Ciała, (j) 

W czwartek 7 b. m. przypada uro­
czystość Bożego C ała, która w r. b. 
będzie obchodzona tak uroczyśtia 
jak i w roku zesriym. Udziel w pro­
ces!, która wyjdzie z kościoła Kate­
dralnego do ołtarzy ubranych na 
Krakowskiego • Przedmieściu, wezmą 
prócz du hawiaństwa, atłtdze woj­
skowe i cywilne oraz wo|sko z mu 
*yką. Ołtarze mają być ubrane w 
*ych samych miejscach co I w roku 
z>izym.

4 -  Wielka zabawa ogrodowa
n* d chód kwesty .Ritujcie dzie­
ci* odbędzie się dziś w ogrodzie

Nowością będzie ło 
wierne fn tó w  na wędkę po 40 
“ ” lerzy od rzutu. Od 5 tej do 
* ‘ ®1 po południu cdbędzie się I i - 
Spacja obrazów i reprodukcji. 
UzuM n i zsbiwę ciesząca się 
wielkiaa powodzeniem „poczta", 
oraz puszczenie balonów. Grać

Kto p ie rw s zy  pada o f ia rą  głodu?

n z i s c i
Gdzie na ja tiąkeza  panuje ć m la rte ln o ć ó  w s k u te k  chorób?

W Ś Ę Ó D  D Z I E C I
Kto je s t p rzy s z łe k c lą  narodu? N'flSZ'E DZIECI
Co m acie  robić? J tr lL O /t-T J L j O l  O
noo J a k  t o  r o b i ć ?
Bierzcie udział w sprzedaży 
znaczka,nalepek i w zabawach 
urządzanych przez kwestę
będzie orkiestra 58 pp. Cena 
wejścia 1 korona dla dorosłych, 
a 50 halerzy dla dzieci i uczącej 
się młodzieży. Początek o godz. 
3-ej po południu.

Szlachetoy cel zabawy z 
której dochód na najbiedniejszą, 
chleba pozbawioną dziatwę jest 
przeznaczony, u rozmiicony ś wie • 
tnie zapowiadający się program 
ztbawy ściągną dziś bezwątple
ni. tłumy do Saskiego ogrodu. 7 ostatilfei DOCZtV 

+  Głód, nędza, Śmierć gro-
zi biedot j dziatwie Polski w datach 
najstraszliwszej w dziejach wojny. 
Z  nieszczęściami tymi trzeba czy­
nem walczyć, niosąc pomoc ma- 
h rjiln ą  zagrożonym dzieciom. 
Dziś na ulicach naszego miasta 
sprzedawany będzie znaczek na 
rzecz kwesty krajowej pod has­
łem „Ratujcie dzieci*. C tyż znaj­
dzie się Lublioianln, któryby 
znaczka tego nie nabył?

4- Zjazd k 6 1 a k Rolniczych 
w Lublinie. Przypominamy, że zjazd 
Kółek Rolniczych w Lublinie odbę­
dzie slą w posledziałak i wtorek 
dnie 4 i 5 czerwca ». b. w sali Re­
sursy Kupieckiej (gmach Te itru  
Wielkiego). Początak o godzirie 
10 ej rano.

4- Zebranie ogólne, roczne czł ża­
ków Resursy kupieckiej, w drugim 
terminie odbędzie slą dziś o godzi­
nie 8 ej wieczorem w lokalu Resursy.

4- Komunikacja pocztowa z oku­
pacją nirmieeką. Jak donosi „Dauts. 
Warach. Ztg.*, w komunikacji pocz­
towej mlądzy jenerał - gubernator­
stwem warszawskiem a c. i k. lenerał- 
guberneteritwem w Polsce (Lublin) 
dopuszczony jest nadal jeżyk polski.

Wywiana pocztowa obejmuje 
listy zwykła, pocztówki, druki (gaze­
ty w opaskach), listy handlowe i
próbki towa ó <•

Listy nla mogą zawierać wrącej 
nad cztery strony ósemki lub dwie 
czwórki, karty pocztowe — nie wlą 
cej nad 12 wiarszy wzdłuż i 8 wier­
szy w poprzek.

4- Fałszywa pogłoski. „Ż po 
wodu rozszerzanych wczoraj po 
mieście pogłosek, jakoby podjęty 
miał być ponownie wywóz zboża 
i kartofli z okupacji tutajszej, Pre- 
zydjum G ówntgo Komitetu Ratun- 
kowtgo zawiadamia i to na zasadzie 
dokładnego zbadania sprawy, że 
pogłoski są całkowicie bezpodsta­
wne.

4- Z Pogotowi« Ratunkowego (|) 
Dn. 2 b. m lekarz pogotowia udzie­
lił pomocy zamieszkałemu przy uL 
Krakowskie Pizedmieścle Nr. 47 N. 
B. którago odwieziono do szpitala 
Jana Bożego, oraz M. Z. z ulicy 
Grodzkiej, który nagle zaniemógł.

4~ Zasłabnięcia. (!) Karetka pój 
gotowia odwiozła do jedrego z miej­
scowych szpitali 4 kobiety które za- 
chorowity w drodze z Kowla do Lu­
blina.

4~ Bójka (j) Ds szpitalika Dzle- 
clącego przywieziono karetką Pogb- 
towia, ucznia szkeły realnej żyda, 
któ'y zesteł poraniony w bójce z 
kolegemi w ogrodzie „Russłka".

4 - Ofiary. Na nądzą wyjąlko

wą złożono rubli 38 koron 51 hal. 20 
zebrano z okazji uroczystości naro­
dowej, pcdczas odnowienia grobu 
powstańców w Fajsławicach.

— Bezimiennie 5 kor. na nądzą 
wyjątkowa.

— D ii uczczenia parniącl matki 
swe] w piątą rocznicą |ei zgonu na 
T-wo Przy|aciót (Jeżącej slą miodzia- 
źy Uziembło j ł  zżył 10 koron.

S p ra w a  odpow iadał na po­
s tu la ty  Rady S tanu.
Agencja Wat rozesłała nastą- 

stepujące wyjaśnienie:
Depesza „W sprawia regencji 

w Polsce" zaczerpnięta z berlińskie­
go „Lokalanzelgefa", a umieszczo­
na we wszystkich dziennikach poz­
bawiona jest wszelkiej urzędowej 
podstawy. Rokowania pomiędzy rzą- 
dim i niemieckim i austriackim w 
związku z deklaracją udzieloną Tym­
czasowe] Radzie Stanu w odpowiedzi 
na |a| wnioski z dnia 1 maja, nla 
zakończyły slą jaszcza ostatecznie. 
Oświadczenia państw centralnych w 
tej sprawie należy oczekiwać w każ­
dym razie już w dniach najbliższych. 
Wszelkie pogłoski, rozszerzane tu i 
owdzie a tycząca slą rzekome] 
treści tego oświadczenia, mającego 
nastąpić, są aż do chwili złożenia o- 
wago oświadczenia wyłącznie tylko 
kombinacjami na których zgoła nie 
można polegtć.

F lo ta  japońska gotu je nią  
da w a lk i.

Do „Russkoje Słowo, depeszu­
ją z Dalnego, i i  eskadra japońska u- 
dała sle na pełne morze, skierowu 
jąc slą ku wybrzeżom Ameryki. Es­
kadra ta przyjmle udział w walce 
przeciwko nlaprzyjecialsk m łodzom 
podwodnym. Odjazd japońskich o- 
krątów wojennych sprawił wielkie 
wrażenie w Japonii. Dziennik ro­
syjski donosi daiej, że torpedowce 
japoński* spotkały slą rzekomo na 
morzu z niemieckim krążownikiem 
pomocniczym i w walce, która slą 
wywiązała, uszkodzły go; mimo to 
zdołał on zbiec.

Mery Mroziń$ka
Teatr „Pant
Czwartek 7 Czerwca

teoigeta I H O
on ----

Piątek 8 Czerw.

f l i z a n i k a
komedja w 3 akt.lekka komedja w 3 akt.

BIleły|wczeónie] do nabycia w  cuklern if-W go semadcnlego.

.o ra j
( O d d z i a ł  L u b e l s k i )

ma ztszczyt zawiadomić pp. C.łonków, że ogólna roezne zabranie T-wa 
odbądzie sią w dniu 3 czerwca o godz. 4 •} po pcł. w lokalu własnym 
przy uł. Powiatowej fó 9

Zebranie powyższe w myśl pir. 25 ustawy w oznaczonym wyżej ter­
minie uważane będzie za doszła do skutku bez wzglądu na ilość przyby­
łych ca nie członków. 1C85

Rosja na p rzs to m la .
Londyńskie „Daily News** p(- 

sząt Nadchodzące z Rosji wiadomo­
ści wskazują aiewątpl wie, że stolmy 
wobee przełomowego momentu woj­
ny. Najdalej za dwa tygadnia roz­
strzygnie sią los Rosji, a może na­
wet koniec wojny. Nowy Rząd Pro­
wizoryczny zastanie lub też upadała. 
Jeśli upadnie, to Rosją zawładnie 
anarchja i przestanie ona istnieć ja­
ko czynnik przyszłości. Jeżeli zaś 
nieszczęścia to bądzia usunięta, to 
państwa koillcyjne będą musiały 
zgodnie z celami rządu rosyjskiego 
przyjść Rcsjł natychmiast z obfitą 
pomocą Czego musimysią obawiać, 
to wzrastającego niedowierzania de- 
mokrseji rosyjskiej wzglądem zamia­
rów angielskich i francuskich. 
P rze d  pow szechną o fanzy -

w ą na lą d z ie  I m o rzu .
„Nieuwe Rottardamscha Cou- 

rant** dowiaduje sią z i  źródeł mia­
rodajnych, iż wśród koalicji przewa­
żyło ostatecznie żądania Anglji, aby 
wojną kontynuować dalej dopóty, do­
póki są jaszcza Jakiekolwiek widoki 
na powodzenia. Wielka cfanzywa po­
wszechna ma sią rozpocząć na wszyst­
kich frontach równocześnie, jako dal­
szy ciąg oftnzywy wiosennej. Anglji 
udało slą pozyskać nietylko Francją 
dia swych planów, aia również i Ro­
sja chce uczynić goneralną próbą 
dyscypliny swojej nowej armji repu­
blikańskie! drogą wzfącia udziału w 
wielkiej cftazywle powszechnej. O- 
fenzywa ta odbyć sią ma nietylko aa 
frontach zachodnim i wschodnim, 
ale również i w Macedonji i Pale­
stynie, a nawet w sferach miarodaj­
nych niemieckich liczą sią z możli­
wością, że koalicja przedsiąweźmle 
równocześnie wielką akcją na mo­
rzu. _________

T E U E G R k M T .

Komunikat austrjacko- 
węgierski.

WIEDEŃ. 3.6. (B. K.) Komu­
nikat austriacko-węgierski donosi 
pod datą 2 6.
Wschodnia i południowo - wschód* 

nia widownia wojny.
Nic nowego.

OJ t tato STANCJE
dla uczni lub uczennic. Opieka dobra, wa­
runki przystępne. Wiadomość ul. Początkow- 
ska Ns 12 od godz. 11. 1042

Losy lo t .  K r a |o w . do  
5 o s ta tn ie j  k i .  

oraz W ągie»-. do  3  k law y
sprzedaje na WŁASNOŚĆ i DNIÓWKĘ

M Stern Krak -Prz. 25

znakomita artystka Teatrów Warszaw­
skich w  otoczeniu własne] dobo­
row e] trupy złożone] z is  osób

= Tyl w  4 występy!
Sobota 9 Czerw.

Szczęśliwa

komedja w 3 akt

Niedziela 10 Czerwca

lak sig jodabat mgiowl
krotochwila w 3 aktach.

978
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Włoska widownia wojny,
Dzisiaj rano zawiódł keło Go* 

rycjl napad nieprzyjacielski. Pozatym 
nad isonzo tylko walka artylerji i źy- 
wy ruch lotników. Nasi lotnicy bo­
jowi zestrzelili w walce powietrznej 
dwa nieprzyjacielskie samoloty. Na 
froncie tyrolskim zabrały nasze woj- 
ska atakające ze stanowisk nieprzy­
jacielskich 80 cficerów i 728 ludzi, 
10 karabinów maszynowych 1 trzy 
granatniki.

Szef sztabu generalnego.

Komunikaty niemieckie.
BERLIN 3 6 (B. K ) Urzędowy 

komunikat niemiecki donosi pod 
datq 1-6-

Zachodnia widownia wojny.
Wśród rasa piasczystych na wy­

brzeżu, w łuku Ypras oraz przewal­
ała w odcinku Wytscheete walka 
artylerji wzmogła się wczoraj do 
znaczna] gwałtowności.

Przy skoordynowanej akcji o* 
gniowej niaprzyjaciel przygotował w 
wielu mie|scach natarcia wywiadow­
cza, które wszędzie odparto w walce 
zblizka. Również od kanału La Bas

sea aż do południowego brzegu 
Scarpey działalność ogniowa znowu 
dosięgła z n a c z n e g o  na­
pięcia.' Tutaj wyruszyli Anglicy na 
wywiady pod Hulluch, Charlsy i Fon- 
taine, lecz zostali odparci.

Na froacie Aisaey i Szampan}! 
sytuacja bojowa nia uległa zmianie. 
Wczoraj rano w przedsięwzięciu pad 
Mont Haut, na południowy ws hód 
od Nauroy, 60 Francuzów wpadło w 
nasze ręce.

Wschodnia widownia wojny.
Pod Smorgoniami, Baranowi­

cza mi, Brodami oraz wzdłuż kolei za 
Złoczowa do Tarnopola akcja ognio­
wa przekroczyła zwykłą dotychczaso­
wą miarę.

Macedońska widownia wojny.
Forpoczty bułgarskie unicestwi­

ły ogniem nieprzyjacielskie natarcia 
na prawym brzegu Wardsru i na po­
łudniowy zachód od jeziora Doiran.

Wczoraj przeciwnik utracił 4 sa- 
molofy i 3 balony na uw‘ęzl wsku­
tek ataków powietrznych lotników 
naszych.

BERLIN. 3 6 (BK.) Urzędowy 
komunikat niemiecki donosi pod da­
tą 2.6.

Zachodnia widownia wojny.
W tuku Wyschaete trwa dalej 

walka artylerji. Na fronda Arras, a 
szczególnie koło Lens i na północ­
nym brzegu Scarae był ogień nader 
silny. Podczss walc wywiadowczych 
zabraliśmy jeńców, pomiędzy nimi 
są Portugalczycy.

Koło Aliemant, na północny 
wschód zajęliśmy niespodzianym ata 
kłem stanowiska francuskie, na prze­
strzeni okcło 10CO metrów, i utrzy­
maliśmy je mimo przadwcteków; 3 
cf cerów i 178 ludzi zabraliśmy do 
niewoli i zdobyiśmy liczne b&rtbiay 
maszynowe i minjerkl.

Wzdłuż flisne, w Sztsmpanji, po 
obu brzegach Sulppar i na wschód 
od Mozy była walka ogniowa, chwi 
lami ożywicną.

W maju wzięły nrsze wojska 
do niewoli 237 cf cerów, między »i 
mi 1 jeneriła 1 12 5C0 Ldz', zdoby­
liśmy 3 działa, 211 karabinów ma­
szynowych, 434 karabków szybko­
strzelnych i 18 mtnjerek.

Macedońska widowni ? wojny.
Na zachotnim brzegu Wardar 

bułgarskie bitiljony odrzuciły nie­
przyjaciela za stanowisk przidnich

koło Alcakmas i odparto kilka P'zł* 
ciw ataków.

Pierwszy gaaerał kwatermistrz
Ludsndorff.

Na morzach.
Z 31. maja na 1. czerwca p>* 

pował w zatoce Trjestu i w granicz­
nym pasie nadbrzeżnym żywy ruch 
lotniczy, przyczcm nasze samoloty 
morskie cbrruc ły bcmtami z widocz­
nym skutkiem tory kc Mowę i inne 
wojskowa zakłady w C«rvlgnano i 
San Giordo di Nogsro. Ataki nie- 
przyjacielskich samolctów na Trjesł 
i okolice zabiły chłopca. Materjalna) 
szkcdy nie wyrządzili. Podczas noc­
nej pogoui udiło się naszemu dziel* 
nemu lotnikowi porucznikowi okrętu 
linjowego Banfieldowi zestrzelić Je* 
den samolot nieprzyjacielski w nie­
przyjacielskim obrębie. My nie stra* 
ciiiśmy żadnego samolotu.

Komenda floty.

POPIERAJMY PRZEMYSŁ

ł HANDEL POLSKL

M I Ę D Z Y N A R O D O W Y  S A N k  H A N D L O W Y  W  Ą U S T R J 1
....... i  Wledort lv S ohottenring  21 —

TELEFON 12009, 16216, 16158. Adres telegraficzny: „INTERBANK W1EN”

Załatwia sprawy finansowe, rzemiosła, przemysłu i handlu. Finansowanie wszelkiego rodzaju przedsiębiorstw; sprawy przywozu i 
wywozu, oddział produktów surowych. Wszelkie pieniężne tranzakcje; wkłady na bieżący rachunek na najdogodniejszych warunkach

Sldl FP W  wód o i n M
k j  V 1 ż U  V  slareiano - słonych

ilm le n  o l 20 maja la  20 w n e i i l i  la n a  le iio it i]  19171.
pod kierunkiem dr. med. Stan. Kelles—Krauza.

Ś ro d k i locznloze Z zk tad u i kgplolo m in e ra l­
no I m ułow e, hydropatjar, o le k łro to ra p jo , 

k ą p ie le  s łoneczne I p o w ie trzn e .
Ceny n iz k ie .------- Utrzymanie tańsze, niż w innych stronach kraju.
Dojazd przez stację Kielce lub st. kolei galicyjskiej Szczucin, skąd 

końmi 15 wiorst od Solca. 6t6
Informacji udziela gratis Zarząd Solca, poczta Stopnica, obwód Busk.

Biuro Rachunkowości Rolnej
aoatajo  z  dn. I Lipca r .  b. o tw a rta  p rzy

Kursach handlowych im. St. ^ulimierskiego
w  Lublinie, K rakow skle-Przedm teócte  6.

Zainteresowani zechcą zwracać się piśmiennie do Kancelarji Kursów, 
tamże udziela się codziennie, oprócz niedziel i świąt, informacji od

6 do 7 po południu. 1079

Na podstawie rozporządzenia C. i K Komendy Powiatowej w 
Lublinie z dnia 25 maja r. b. L A. Nr. 3277. opartego na zarządzeniu 
C. i K Jeneralnego Gubsrnatorstwa Wojskowego w Lublinie z dnia 
23 maja r. b. Ap. Nr. 73491 — 17 Magistrat pod?je do wiadomości po­
wszechnej iżdnie bezmięsne z dn em 1 czerwca r b zostały zniesione.

Sprzedaż i spożywanie mięsa i wyrobów wędliniarskich tudzież 
przygotowywanie i spożywanie dań mięsnych pod wszelkiemi posta­
ciami jest dozwolone we wszystkich dnizch tygodnia.

Przymus rzeźny i prowadzenie ewidencji rzeźnych zachowują 
nadal moc obowiązującą

Lublin d. 2 czerwca 1917 r
Prezydent miasta Lublina W. BAJKOWSKI 1038

Sekretarz Magistratu RADLIŃSKI.

OWCZARNIA ZARODOWA

w Żabiejwoli ma jak corocznie 
TRYKI zdatne do skoku na sprze­
daż Zgłoszenia przyjmuje zarząd 
dóbr Lublin skrzynka poczt. Na 108

LOSY Węg. do 3-ej klasy
ciąg, której odbędzie etę 131 14-go czerwca jak również

LOSY Austr. do 1-ej klasy
ciąg, której odbędzie elę dnia 12 I 14 b. m,

JUŻ SĄ W NIEWIELKIEJ ILOŚCI DO NABYCIA W KANTORZE LOT.

„ F O R T U N Ą "  P o czą tko w ske  2.
UWAGA. Polskie losy do 5 ej kiesy Już nadeszły. 1078

Rury wylotowe
do m otoru  3 konnego

do sprzedania
Wiadomość w administracji 

„Ziemi Lubelskiej*.

Posiada na składzie - ......
------ 1 poleca na sezon letni

ZAKOPANE
Pensjonat pierweaorcędoy

NOWE URZĄDZENIE. — NOWY ZARZĄD. — CENY PRZYSTĘPNE.

J. TO RO SIEW IC ZÓ W  A. ioao

OBICIA PiPIEROWE 
M a la r s k i

KAZIMIERZA KALINOWSKIEGO
H O T E L  W IK T O R JA  

w podwórzu Kapucyńska 1.
przyjmuje i wykonywa specjalnie:
Z N  A ( S Z Y L D Y )

n  t x i  wszelkiegorodzaju 
ORAZ ROBOTY POKOJOWE

1 K O Ś C I E L N E .
O B W I E S Z C Z E N I E .

Magistrat m. Lublina nlnlejszem cgłasza konkurs na stanowis­
ko Naczelnika Milicji Miejskiej. Pensja 3600 rb., płatna w koronach 
według kursu urzędowego.

Do podania należy dołączyć: życiorys, oraz zaświadczenie o 
kwalifikacjach naukowych—pożądany prawnik.

Termin składania ofeit do dnia 9 czerwca r. b do godz. 12 w 
południe w kancelarji Prezydjalnej—II piętro, pokój Na 18.

Prezydent miasta W Bajkowski.
Sekretarz T. Kochański. 1097

MECHANIK 
d o  ta r ta k u

specjalnie obznajmiony z robotami 
tartacznemi potrzebny od zaraz. 
Oferty składać w Administracji .Zie­
mi Lubelskiej” pod A. P. Oferty 
nieuwzględnlone pozostaną bez od­
powiedzi. 1096.

Kąpiele ] U S w Polsce
MEZON 1817 od I m aja  do 3 0  w rzeA n la .

! S n ę 206
Wodolecznica : : : : : 
Instytut zanderowaki : : :

Wyborna restauracja w zakładzie. 
Trzy razy dziennie koncert woj 
skowy w parku.
Wygodne automob. połączenie Kiel­
ce—Busk i napowrót,

Pokój i kotkolA.
Skromnie, czysto umeblowane, w 
śródmieściu, od 1 lipca potrzebne 
dla inteligentnego małżeństwa. Ofer­
ty pod „Mieszkanie” z podaniem 
warunków do Administracji „Ziemi 
Lubelskiej” . 1095

MATERJAŁ DO

f l z j c l o g - l c z i Ł s r c ł i
— przyjmuje — 1016

A B  H. t io iw ió s k io B O

PODESZWY
■ kó rzzn o  - gum owe  

m ocne I ta n ie .
Cena za parę damskich: kor. 9 do 11 

„ męskich: „ 12 „ 13
A rtu r Szyndler

Krakowskie - Przedmieście Nr. 47.
1083

HA N A G R O D Y
księgarnia ]. Cholewińska

Lublin, Krak.-Przedm. 30 
posiada książki od 20 h. do naj­
droższych, książeczki do nabożeń­
stwa, piórniki, scyzoryki, przybory 
do pisania, rysunkowe, i t. p. dro­
biazgi. Dla szkół: mapy, globusy, 
liczydła, kreda i t. p , pomoce szkol­
ne i naukowe. Marki na sztuki i

w kompletach do kolekcji.

Ścinki papierń
gazetowego 1 makulatura w znacz­
nej ilości do sprzedania. Wiado­
mość w Administracji „Ziemi” .

DROBNE OGŁOSZENIA.

Bilard firmy warszawskiej mało 
używany z piramidką do sprzeda­
nia w Lubartowie u W-go Wa- 
wrykiewicza. Bliżej objaśnić mogą, 
na ul. Szopena Na 21 m. 6.

Potrzebny do Domu Rolniczego 
pomocnik biurowy ze znajomością 
maszyn rolniczych i części. Oferty 
własnoręcznie pisane „Ziemia Lu­
belska” dla domu Rolniczego.

601

Polecani hafty ręczne. Zakład
Robót kościelnych, Krak.-Przedmie­
ście nr. 36 m. 5. I p. Józefa Sobr.

785

Plac z Ogrodem owocowo wa­
rzywnym i domem mieszkalnym do 
sprzedania zaraz przestrzeni 16 ty­
sięcy łokci przy ul. Bonifraterskiej 
Wiadomość w Administracji „Ziems 
Lubelskiej” 705

PAMIĘTAJMY
» O POTRZEBACH 

SZKOLNICTWA POLSKIEGO.

Uczeń VBI kl szkoły Realnej ż  
praktyką poszukuje kondycji. Ofer­
ty w Adm. „Ziemi” dla poszuku­
jącego.” 606

Aódakter I Wydawca B enlel S lłw lekl, Brak. „Zieaci Labeisklaj", Oabereateraka 9



Dodatek do Ns 275 „Ziemi Lubelskiej".
%

Wielka kwesta ogólnokrajowa:
„Ratujcie Dzieci".

Rok już mija, kiedy przyszliśmy 
do Was z wyciągniętą ręką, wołając 
z głąbi zbolałej duszy; Dzieci Ratuj­
cie 1

Rozpostarliśmy przed waszymi 
oczyma wstrząsają- y obraz grozy, 
którą wojna obecna zaw eslła nad 
tam, co mamy najdroższego na świa­
cie, nad ukochaną dziatwą nasją, — 
w zaraniu życia skazaną na nędzę— 
jeżeli wszyscy nie pcdąrymy z szyb­
ką a skuteczną pomocą, I wzruszyły 
się serca wasza; hojnie popłynął 
grosz nietylko od możnych, lecz i od 
mniej dostatnich a nawet od ubogich 
—z dworów i chat, i  pałaców i z izb, 
z miast i wiosek, zewsząd i od wszy* 
stkich. Każdy spieszył i diwzł Ile 
móflł, a czuć był?, ża czyni to ocho­
tnie, bo aa wezwania: Dzieci Ratuj 
ciii nikomu obojętnym pozostzć nia 
wolno.

Zebrało się przeto grosza spo­
re, nieomal cztery miliony złotych 
wolskich, pochodzące od z góry mi 
Ijona cftarnikó*.

Niech b«dą błogosławione Wa­
sze miłosierne ssrea* — wołały dro­
bna usteczka dziatek, które dzięki 
Wam otrzymywały pożywną strawę, 
milko, pomoc lekarska, tuliły się w 
żłobkach i ochronkach, odziane zo­
stały na zimę. 1 sttsl tysięcy było i 
jast takich, co W#s dotąd błogosła­
wią, bo działo ratownicze było wici 
kie i rozległe.

Lecz, niestety, zło nie miaęłc; 
im dłużej sroży stę wojna, im szar­
sze kręgi zatacza jaj dziełu zniszcze­
nia, tam dola dziecięca stała się o- 
płakańsze, tern grożące stąd niebez­
pieczeństwo straszniejsza, tam po­
trzeba ratunku potężniejsza I bardzej 
nagląca. Więc znowu przychodzimy 
do W is z wyciągniętą ręką, w:ęc 
znowu wołamy potężnym giosatr.: 
Dzieci Rttujchl

Wy, cościa niezliczonym rza 
szom dziatwy rok życia darował, Wy 
ccśJe d li narodu polskiego tyle 
zdrowia i sił rzeżcich zachował1, Wy, 
toście z młodziutkich ócz tyle łez 
otarli, zaklinamy Was na Chrystusa, 
Pana, który dziatki przed innymi u 
młiowił I do siebie garnął: Dzieci 
Ratujci-1

Opłakana dzieje tych ciężkich 
l*t» Jakie obecnie przeżywamy, zapi- 
« ą  złotem) zgłoskami na wszystkie 
czasy tan wlelti czyn ofiarny, na któ­
ry złożył się cały naród polski, gdy 
rozległo się rozpaczns wołan e: Dzie­
ci Raiujciel

.My j« uratujam}! Tek nam do 
pomóż Bożel" niech odpowiedzą 
wszystkie serca polskie.

Mamtoij polskie i  Kremlu
Zośkom tv a przedwcześnie 

ta wolność O j'zyz y  poległy 
p^eta, Mieczysław R nvnowski 
napisał pr,ed przesz!> pół wie­
kiem n 4 :h n im v  wkrsz n« c»‘ ść 
sztandarów polskich z r. 1831, 
zabrany h przez Pasklewicza t za 
wleszonych ns Kremlu w Mos­
kwie. Piękny u t*ó r R makow­
skiego warto pr ypomtieć dziś, 
gdy odradź jąca się Rosja, . ba 
Hwszy carat, z polskicm hasłem 
na u tsch  .Za nsszą w< l i-  ść ł 
waszą’ , zwraca Polakom zabrane 
niegdyś znako narodowe.

Z cyklu: „Zaranie".

O takiej wiośnie, co przyjść miała złota
Z tęczowych krain czarodziejskiej baśni,
O takiej w ijśnie duszy mej tęsknota
Mówiła długo—i b ) b  ml jaśalej
I słoneczniejszą zdawała się dola,
Młodzieńczych esarztń tęczami złocona...

Wszystkie sny moje, wszystek bćl sierocy 
Zwierzyłem srebrnej ciszy zadumania 
I wyciągałem w przestrzenie ramiona—
A z snej dali, a z błękitnej nocy 
Poszumy biegły i biegły wołania...

I dustę moją brały w swe ramion?,
G izkś  na kraj świata, czy ?a knńce świat?;
Wiodły ją dziwne czary b tś d  złotej—
I przylatch z oddali nieslona
Na skrzydłach wichru, jaksś wieść skrzydlata:
Płomień mej duszy i wiebr mej tęsknoty...

Tak biegły chwile, dni czy hta całe,
Czy może w ieki?.. nie wiem, tuż nie pomnę, 
B /ły  jak fale nieskończone rzeki... 
Młodzieńczych marzeń moich pola białe,
O orlich lotach złote sny ogromne 
Przeszły i zgasły jako świt dzięki.

J eszcze w te wielką odchodzący ciszę,
Odzie duchy senne zostawiły straże
I bujna trawa niepamięci rośnie.
Hejnałów Świtu niechaj krzyk usłyszę,
Niech raz ostatni wielki sen przeraarzę
O tej słonecznej, bujnej, złotej w kś iie !...

M ILADA.

*  *
*

Grzafą liczne dzwony na K em 
[to  szczytach

Car świętej słucha ofiary:
A  na wyniosłych cerkwi suf tach, 
Polskie się chwfeją sztmdary.

.Sława, o, sława! —  za gr z miały
[chóry:

.W  pęta car zakuł czerń łaszą?* 
I zaszumiała odpowiedź z góry: 
.Za wolność w»£ją 1 uasząl*

•O , buntowszczyki, carskiemu 
[ łpwu

Przysięgllm na zgubę lssząl*
I zaszumiało u góry znowu;
.Za wolność waszą i naszą!*

Um ilkły śpiewy, zgasły ofiary, 
Car słucha, szepty go straszą. 
Spojrzał: nad głową szumią sztan-

[ tary—
.Za woin ść waszą i naszą!"

Mieczysław Rom nowski.

Partje żydowskie.
Z okazji mających się odbyć 

wkrótce wyborów co gminy żydow­
ski*) w Warszawie, dzienniki war­
szawski* przynoszą n»stę»ujące in- 
f ormacje o programach ćzałają:yth  
w naszym kraju partji żydowskich.

Msymtlatorzy, grupa bardzo sła 
ba, pragną siworzyć dla ludności 
żydowskiej szkolnictwo w duchu poi

slcm I wychowrć tę młodzież na o 
bywatali kraju. Od h is ił nacjonall- 
Styr zoych nia tylko stronią, iacz im 
się «n-$rgiczrtle przeciwstawiają

Neoasym litorzy, którzy zjawili 
się dop ero podczas wyborów do Ra­
dy miejskie] w Warszawie, stanowią 
anłocszą generację asymilacji. Wy 
stępu,ą oni energicznie w obronie 
praw obywatelskich i całkowitego 
równouprawnienia żydów.

Sprzeciwiające ilę bardzo ostro 
asy mila tor-am dwie grupy: sjcniści i 
ludowcy pragną, aby każda golną 
żydowska była placówką narodewo- 
żydowską.

W pojmowaniu te] .narodowo 
ści” oraz w taktyce obu grup za 
chodzi jednak pewna różni a. S o ­
n s:! nie mają obecnie wybitnych 
kiarowników; ci są albo w Rost*, elbo 
za granicą. To t»ż polityka ich jest 
caogćł chwiejna.

Urzędowy organ sjonistyczny 
.Das fuadische Vol<” pizze o zaoa- 
niu sjonlstów: .Kto nie Jast za tam, 
aby gmina swoim kosztam utrzymy 
wtła synagogi i .be: hamidrasze* 
(uczelnii Talmudu) i założyła szkołę 
wyższą dla rabinów z gruntownym 
wythdam jcZ/ka hebrajskiego i wie­
dzy żydowskiej—tan poszuka sobie 
lanej partji. ht» jest przekonany, że 
gmina żydowska eie powinna mieć 
nadzoru nad errrgrwcją żydowską i 
popierać emigrantów żydowskich z 
Polski, którzy cs'cdlają się w Pale­
stynie, ten przyłączy się do ineaj 
partji, która wystą.i ze zdecydowa- 
nem wrogiem stanowiskiem wobec 
akcji sjorłlstycznej w Palestynie”.

Puskt t«n uważa autor za bar­
dzo doniosły, gdyż większe ść gmin 
żydowskich zbierze się, aby we 
wspólnych wystąpienia.h wymódz na

opinji publicznej pewna koncesje dla 
żydów w Palestynl# t poważnia o- 
mów ć sorawę wialdeg? przedsię­
wzięcia f nansowego, celem realiza­
cji tych koncesji.

Według Jednego z przywódców 
grup sjonistycznych, gmina, prócz 
zadnń czysta religijry h, rra jeszcze 
do załatwienia inne, a mianowicie: 
winna dążyć do unarodowienia szkół, 
założenia wyższe) uczelni rabintczej, 
wprowadzenia do wewnętrznego i 
zewnęt znago porozumiewania sfę z 
ludnością ź/dowską—języka hebraj­
skiego i żargonu, popierania litera­
tury | sztuki żydowskiej, stworzenia 
taniego kredytu kcop*retych ogól­
nych i zswcdiswych, objęcia nadzoru 
i skoncentrowania lo s tjiu ji flantro- 
wijnych, utrzymywania stałego kon- 
tiktu z» wszystkleml gminami w 
Polsce I Innyth krajach na pclu :y- 
dowsk ej eomocy socjein»| I kultu* 
rslno narr.d wej, popierania koloni­
zacji żydowskiej w Palestynie, stwo­
rzenia szkól agronomicznych, celem 
wychowanie pokolenia żydowskich 
robotników rolnych, uregulowania i 
założenia cechów żydowskich i wal­
ki z antysemityzmem.

Bardziej jeszcze zdecydowanie 
występują ludowcy, a raczej stron­
nictwa ludowe. Występują one e« 
nergcznla przeciwko asymilacji, gło­
sząc hasło bezwzgęiaej wala! z tym 
obozem Co się tyczy gminy, to —  
w m,śl ich zasady, że lydti są nia 
tylko grupą narodową, lecz odrąb 
nym narodem — pragną, aby nowa 
gmina tym właśnie hołd dawała 
ideałom i w praktyce dzlałałe w 
myśl postulatów nsrodowo żydow­
skich.

Z innych obozów powsteje gru­
pa, może ntj kzniejsza, crtodoksi. 
Zorganizowani w potężny .Związek 
orUdeksów”, są oni w witlulej o- 
pozycji do asymiiatorów, ł I« nie z 
pobudek narodowo-politycznych, lecz 
głównie religijnych. Pragną prze­
prowadzić jakna)więcej swoich repre­
zentantów. Na s-.alę tej akcji rzu­
cono autorytet rabinów i .cadyków”, 
którzy wzywają swych wyznawców, 
aby wybierali tylko ludzi godnych i 
wiernych Torze. Pragną, aby gmina 
przedewsrystkiem uwzględniała spra­
wy religijne.

Partje radykalno-’ewicowe, jak 
.Bund”, .Poalej Sjon”, sjonlści so- 
cjal ści, również są w opozycji do 
ttsymliatorów. Gru^y te, z nieznacz­
nymi odchyleniami stoją wspólnie na 
stanowisku narodowem. Wysuwane 
w ęcz przez ludowców hasło żsrgo- 
nizacji szkół I autonomji narodowo- 
kulturalne) ma w tych partjach go­
rących . wjlenników i obrcńców.

Jak widzimy z powyższego,cl 
brzymle większość partji żydowskich 
dąży do zgubnago dla nas wzmoc­
nienia odrębności narodowej żydów, 
mieszkających w Polsce.

o Wjo.
Warszawski, żargonowy ,J  Wort* 

ogłosił kilkaset-wierszową odezwę do 
rabinów w Polsce, podpisaną przez 
przewodnika ortodoksów, p. N. L. 
Weingotta, z aprobatą, podpisaną 
pre? 2 rabinów z Niemiec, obecnie 
znajdujących się w Warszawie, Kar- 
laba i Kochna. Odezwę st eszcza naj­
lepiej ten ustęp:

.Zestanówcie się, rabini nasil 
Czy teraz nie nsdszedł czas, kiedy 
Bóg da nam łaskę i miłosierdzie w 
oczach i sercach królów i władców, 
żeby już się urzeczywistniły prawdzi­
wie żydowskie nadzieje doczekania 
pociechy Sjony i Jerozolimy, oraz 
ujrzenia odbudowanej świątyni Salo­
mona. Wprawdzie; nie chcemy ośla-



pić sę blaskiem republiki w Paksty 
nie; nasra nadzieją fest doczekać się 
przyjścia Mesjasza z królewskiego do­
mu Dawida, musircy jednak pamię­
tać, że w końcu sprawa źydiwsaa 
zostanie wprowadzoną na przyszłym 
kongresie pokoju, e Jeżeli nie bę­
dziemy midi przedstawicie b i nie 
postawimy żądań według zakonu, to 
inni przemawiać będą w naszym Imie­
niu. Zapytujemy więc, czy możemy 
czas tracić i pozwolić mówić w na- 
szem imieniu ludziom, którzy są 
obcy naszemu duchowi i żądaniem? 
A gdzie Jesteśmy, my, żydzi, zwolen­
nicy zakonu Tory?’

Spadek knrcn rnbia.
Zneny ekonomista rosyjski, pref. 

Tuhan-B*ranowskij wydał nową pro 
cę o wpływie wojny na finanse ro­
syjskie. W Jednym z numerów .Rią- 
czi*. który do sos przypadkowo do­
tarł, znajduje się autorafsrat o taj 
książce. Przytaczamy z niego ustęp, 
odnoszący się do spadku rubia.

.Emisja pieniędzy papierowych 
w Rosji wzrasta stale w sposób tak 
gwałtowny, te już kwota 9 i pół mil 
jerdów rubli zosteła o są jp k te  i 
wkrótce pr za kroczy 10 miijoroów. Jest 
to sześciokrotne powiększenie ?i»r 
wotnej sumy z przed wojny. Taki 
stan stwarza pewne niebezpieczeń 
stwo dia przyszłego rozwoju ekono­
micznego Rosji.

.Po wojnach napoleońskich ru­
bel Spadł do jednej czwartej swej 
wartości nominalnej. Rubel więc zre­
dukował s ę do dwudzlesto-piecioko- 
piejkówkl, ale wtedy ilość pi«n'ędzy 
papierowych w obiegu była absolut­
nie nieznaczna w porównaniu z emi­
sją obecną Oto w okresie od 1802 
do 1812 r. Ilość oianiędzy papiero 
wych wzrosła z 230 do 645 miljonów 
rubli, czyli powiat s ranie zaledwie po­
trójne w ciągu 10 lat.

.Wojna pochłonęła już przeszło 
25 mlljoiiów rubil a koniec jej nie 
da się przewidzieć. Czy po wojnie 
długi państwowe nie będą wymaga 
ły conajmnłej dwucb miijerców ruDii 
rocznego erocentu? Skąd się je 
.weźmie.. ?*

0 M UM i.
Przed kilkoma dniami powtórzy- 

rzyśiimy za warszawskim .Kurjerem 
Polskim* wiadomości, dotyczące 
Instytutu w Puławach, obecnie na ła­
mach .Kurjera" ukazało się wyjaśnię 
nie p. A-.tonlega Winiawsklegc, pro­
stujące pewne nieśck ł >ścl powyż­
szych informacji. P. Wiaiewski plszei

Opracowany przez grono człon­
ków Centralnego Toearzysta Rolni-
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Rzeczywistości w twarz.
Nie z nas wstał gron dziejowej burzy 
choć nasza dziś się leje krew.
Brzask Jutra każdy chętnie wróży, 
lecz czujem wszyscy że nas nuży 
zbudzonych ludów szczytny siew.

I po co dziś się łudzć dłużej
że cbcych walk mocarny wiew »• 
wurzonę wolność z wgUł wynurzy.
Nie z nas ws‘ał grora dziejowej burzy 
chcć nasza dziś się leje krew.

Promtteuszów śmiałe ramię 
gromem! włada własnych dusz, 
lecz serca słabe— piorun łamie.
Daremnie ród helotów kłamie 
że Jutro wstanie z obcych burz.

S. GRĘDZTiSKI.

II III

czego projekt tttu 'u  przewidywał 
wybór kandyd t« na dyrektora przez 
l. zw. radę nauko»ą, złożoną z kle 
równików poszczególnych działów In­
stytutu.

Wybrać y tą drrgą kandydat 
miał być przedstawiony do zatwier­
dzania władz ze pośrednictwem ku 
raterjum, stanowiącego w myśl statutu 
nacztką wiedzę Instytutu.

Zaproponowana przez Departt- 
mantGospcdarstwaSeołeczaegn zmia­
na polega na tern, że kandydata na 
dyraktera wybierać m i kuratorjum i 
od siebie przedst«wiać do zatwier­
dzania.

Kuratorium składa się w myśl 
projektu z 2 przedstawicieli tządu 
(fctóiy dostarcza środków na utrzy­
manie instytutu), 2 osób miaaowa- 
ry  h przez Tymcz. Redę Stanu, 9 
przedstawicieli Centraintgo Tc warzy- 
stwa Rolniczego, oraz po 1 przedsta­
wicielu od 3 wyrszyeh uczelni poi 
shich: Wyżsrej szkoły Rolnkzejw War 
stawie, Stud.um Roi. U 'iwersytetu 
Jagiellońskiego i Akadrmjl Rolniczej 
w Dublinach.

Kuretorjum, jako naczelny er- 
gan Instytutu, ponoszący na zewnętrz 
cełą odpowirditalacść, za wewnętrz­
ny bieg spraw, musi mieć pozosta­
wioną sobie możność złożenia kie­
rownictwa w ręce jednostki, którą za 
odpow<ednią uzaafe.

W tych warunkach wpływ kom­
petentnych czynników społecznych 
jest najzupełniej zabezpieczony.

W jednym z ostatnich numerów 
.Myśli żydowskiej* znaldujemy arty­
kuł) którego autor rozstrząsając jakiś 
wewnętrzne żydowski zatarg religijny 
tak ośmiela się pisać o sprawach 
katolickich:

Niedawne to były czasy. Reak­
cyjny klar usiłował wtedy za wszelką 
cenę zdusić w zarodku budzący się 
prąd postępowy w Polsce, działa wol­
nych myślicieli był/ umieszczone na 
Uście ksiąg zakazanych, a przeciwko 
wydawnictwom perjodycznym, nie 
zgadzającym się zostawać na usłu­
gach urzędników w sutannach, wszczę­
to kampanję na wielką skałę.

Publikowano edezwy do bego 
hojnych prostaczków, by nie czyta 
Ii wydawnictw popularnych, zmierza­
jących do uświadomienia zaślepio­
nych i krzewienia oświaty wśród lu­
du. Tak poszły na stes takie pisma, 
jak: .Zaranie", .Jutrzenka* i cała 
masa organów niepodległych.

Znamłasny był wówczas także 
memorjtł dewotek warszawskich, wy 
stosowany do premiera rosyjskiego 
z prośbą o zawieszenie haretycz 
nego wydawnictwa .Myśli Niepodle­

głej* orsz o zakazanie bojownikom 
wolnej myśli głoszecia gorszących 
wykładów...

Nie bez śladu minęła ta epoka 
srogiej reakcji w naszem społeczeń­
stwie.

Niektórzy postępowi redaktorzy 
niezbyt mężnie wytrwali na swoich 
stanowiskach i, daninę niosąc dia 
nastrojów czasu, zmienili wizerunek 
wewnętrzny swoich pism.

Mam tu ua widoku wyżej wspo* 
mniany organ Andrzeja Nieasojew- 
skiago oraz .Prawdę*, na której 
mocne piętno pckżył karkołomny 
zwrot w zapatrywaniach Aleksandra 
5 wlętochowskiego.

Brak poparcia materialnego te  
strony sttroryzowaaego przez kler 
społeczeństwa lub represję władz, za­
rządzone przeważnie na skutek żą­
dań księży i zakonnic, uczyniły, że 
niektóre wydawnictwa wolnych my- 
śllciełl zuaełnle Istnieć przestały 
(.W olne Sbwo", .Polemista", .Ty ­
dzień i In.), reszta zaś niedługo 
swój marny żywot wlekła (wileńska 
.Wiedza*, a następnie .Kuźnia*.

Obecnie z żalem skonstatować 
możemy, że ta nauka czcicieli potę­
gi ciemnoty nie poszła w les...“

Dalej następuje omawianie spraw 
żydowskich.

Dwojaki bilet msjjsii.
T a n ie c  w  pobliżu p rze p a ś c i.

Zapowiedziany występ baletu ro­
syjskiego w Paryżu spswodowai Lud­
wika, Fsresta do zamieszczenia róż­
nych uwsg w .Matln", z których wy­
nika Jak bardzo nawet prasa bulwa­
rowa paryska niepokoi się rozwejam 
wypadków w nowej Rosji: .Doczeka­
my się w Paryżu występów rosyjskie­
go baletu. Dobrzał Tańczcie tylke I 
Ale ja obecnie w yś'ę o innym rosyj­
skim balecie, tańczonym przez wie) 
ki naród rosyjskf, upojony wolnością 
zbyt nagle zdobytą. Jest to tanl»c 
w pobliżu erzepaścil Rrsyjskie b th  
ty, które Psryianie oglądali przed 
wojną, b)ły zawsze odmienne i cu 
downe. Najnowszy występ jest nie 
możliwie modny, przynosi nam tań­
ce kublstyczne. Dobrzał Teńczcią na 
sposób kubistycznyi Lecz ja w tym 
czasie myślą będę przy wypadkach 
w Rosji, które zgoła nie są kubisty- 
czne a wszystko raczę] niż niewinae. 
Bilet ma być prócz tego niesłycha­
nie realistyczny, zapowiadają nawet 
.amerykański taniec automobilów”. 
Lecz ja myślę o owym innym bale­
cie rosyjskim, -który może stanie się 
zbyt realistyczny, myślę o balecie, 
tańczmy m na wulkanie ziem rosyj­
skich! .“
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